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Rok IX. 


e OSTATNI 


EJ CHWILI 


Francuski gabin 


PARYŻ (PAT). Dekret o ukonstytuowaniu 
się nowego rządu, ukazał się dziś rano w „Jour- 
nal Officiel“, 12-tu podsekretarzy stanu, w tem 
5-ciu senatorów (w gabinecie Herriota było 6-iu 
senatorów).  Dziewiętnastu członków obecnego 
rządu wchodziło w skład gabinetu Herriot, no- 
wych ministrów i podsekretarzy stanu jest więc 
10-ciu. Z pośród 5-ciu senatorów, którzy otrzy- 
mali w nowym gabinecie teki ministrów lub pod- 
sekretarzy stanu, są to t. zw. „dzicy“, pozostali 
zaś 3-ej należą do lewicy demokratycznej. Pośród 
deputowanych 15-tu należy do partji radykałów 
społecznych (w gabinecie Herrota — 16-tu), 1 
republikanin społeczny, 3-ch z lewicy radykalnej, 
2-ch z lewicy niezależnej, 2-ch nie należących do 
żadnej grupy i 1 socjalista niezależny. 

Dziś, o g. 3-ej odbędzie się pierwsze posie- 
dzenie gabinetu. na którem opracowana zostanie 
deklaracja, jaką rząd złoży w parlamencie w 
czwartek. Deklaracja nie będzie zbyt obszerna. 
Po oddaniu hołdu premierowi Herriotowi i pod- 
kreśleniu konieczności kontynuowania polityki 
zagranicznej i wewnętrznej, deklaracia poruszy 
zlekka kwestię długów zagranicznych, które były 
przyczyną upadku poprzedniego gabinetu. 

Paul Roncour oświadczył, iż będzie konty- 
nuował politykę rozbrojeniową, uwarunkowaną 


et Paul-Boncoura 


bezpieczeństwem. Głównym punktem deklaracji 
będą kwestje finansowe oraz usunięcie trudności 
deficytowych. O równowadze pełnego budżetu 
nie będzie narazie mowy. Parlamentowi zostaje 
tylko 9 dni do końca roku dla przedyskutowania 
i głosowania nad prowizorjum budżetowem osta- 
tniego miesiąca r. b. 

PARYŻ (PAT). Nowy gabinet znajduje naogół w prasie 


przyjęcie sympatyczne, Podkreślają fakt, że nowy rząd 
prowadzić będzie nadal politykę zagraniczną gabinetu Her- 


riota, Dzienniki lewicowe j centrowe, nie ukrywając wiel- 
kich trudności, jakie oczekują nowy gabinet, wyrażają się 
z zaufaniem o Paul-Boncourze, który cieszy się prestiżem 
międzynarodowym. Dzienniki prawicowe atakują nowy 
gabinet, któremu czynią te same zarzuty, co poprzednie- 
mu, wykluczając patriotyzm į autorytet Herriota, Nomina- 
cja Cherona na ministra Finansów, została dobrze przyjęta 
przez większość dzienników, nawet przez socjalistów, któ- 
rych organ „Le Populaire“ oświadcza, że specialne dąże- 
nie Cherona do ustalenia bilansu finansowego i przedsta- 
wienia go parlamentowi, może zasługiwać jedynie na po- 
chwałę. 

„Petit Parisien“ sądzi, że gabinet, który korzystać bę- 


dzie z „przychylnego nastroju“ socjalistów, będzie mógł 


uzyskać w Izbie większość 380 głosów i zostanie przychył- 
nie przyjęty w Senacie. 


Niemcy niezadowolone z Pau!-Boncoura 


BERLIN (PAT). Bezpośrednio po utworze- | stanu w ministerium Spr. Zagr. Płotra Cota, któ- 


niu zabinetu przez Paul-Boncoura ukazał się ko- 
munikat biura Conti, podkreślający, iż dla Nie- 
miec ważną jest przedewszystkiem ta okolicz- 
ność, iż Paul-Boncour objął tekę ministra Spr. 
Zagr.. Jest on w Niemczech osobistościa dobrze 
znaną. W Genewie nieustannie bronił on francu- 
skiej tezy bezpieczeństwa i stawał zawsze na dro- 
dze „naturalnego rozwoju kwestji rozbrojenio- 
wej“. Z tego też względu liczą się w Niemczech 
z trudnościami w ciągu dalszego przebiegu kon- 
ferencji rozbrojeniowej. Jako dodatnią okolicz- 
ność ocenia się fakt nominacji na podsekretarza 


ry uważany jest za kontynuatora idei Brianda i 


w związku z tem w Niemczech pokładają w nim 
nadzieje. Z zadowoleniem wita się również nomi- 


nację Patenótre na podsekretarza stanu w min. 
Gospodarki Narodowej. Wreszcie wskazuje się na 
znaczenie, jakie posiada objęcie przez Daladiera 


teki ministra Wojny z uwagi na ostatnie wystą- 


pienia jego w parlamencie za sprawą zmniejsza- 
nia budżetu wojskowego. W niemieckich kołach 
politycznych sądzą, że Paul Boncour uczyni mu 
pewne ustępstwo w kwestji rozbrojenia. 


_Antyżydowskie awantury hit'erowców w Wiedniu 


WIEDEŃ (PAT). Wczoraj narodowi socjaliści doko- |płoszyć ze skeplu kupujących. Na szybach wystawowych 
nali w wielkim domu towarowym  Gerngrossa 
go zamachu gazowego. W różnych miejscach składu to-|rzane o udział w zamieszkach oraz 32 kolporterów ulotek 
warowego podłożono jednocześnie rurki szklane z gazami | antysemickich. 
łzawiącemi oraz bomby cuchnące. Policja odnalazła te W nocy policja przeprowadziła gruntowną rewizję w 
rurki w 15 miejscach. Publiczność rzuciła się tłumnie do|domu brunatnym na Hirschengasse oraz domów hitlerow- 
wyjścia. Na szczęście obeszło się bez poważniejszych wy- | skich w poszczególnych dzielnicach Wiednia. Sekretarz 


na |tego przedsiębiorstwa nalepiono ulotki z napisami „nie ku- 
Mariahilferstr" podczas wielkiego ruchu przedświąteczne- | pujcie u żydów”. Policja aresztowała dwie osoby, podei- 


, padków, 
Również przed domem towarowym Krupnika narodo- 


wi socjaliści urządzili zbiegowisko w tym celu, aby wy- 


stanu Fey oraz prezydent policji Brandl zapowiadają uży- 
| surowych Środków przeciwko burzycielom spokoju, 


AMERYKA A FRANCJA 


WASZYNGTON (PAT). Krążą pogłoski, że 
Hoover zamierza utworzyć niezależną komisię 
skspertów, złożoną z przemysłowców i bankie- 
rów, zbliżoną przez swój charakter międzynaro- 
dowy do komisii rzeczoznawców, której sprawo- 
zdanie poprzedziło układ lozański. Przypuszcza- 
ją, że tego rodzaju rozwiązanie zadowoliłoby iz- 
bę francuską, przyczem podkreślają, że rząd 
amerykański przyjąłby z radością spłate Francii 


| SEJM PRUSKI MA BYĆ ROZWIĄZANY 

BERLIN (PAT). W centrowych kołach par- 
lamentarnych rozważana jest według doniesień 
prasy myśl szukania rozwiązania skomplikowa- 
nej sytuacji politycznej drogą rozwiazania sejmu 
pruskiego i przeprowadzenia nowych wyborów. 
W kołach tych liczą podobno na to, że narodowi 
socjaliści osłabieni wynikiem wyborów, skłonni 
byliby do układów zarówno w Rzeszy, jak i w 
Prusach. 


ODPOWIEDŹ POLSKI NA NOTĘ 
AMERYKAŃSKĄ 


Dowiadujemy się, że decyzja rządu polskie- 
go w sprawie ogłoszenia tekstu odpowiedzi pol- 
skiej na ostatnią notę amerykańską w sprawie 
uiszczenia przez Polskę raty grudniowej, poda- 
na będzie do wiadomości publicznej w godzinach 
popołudniowych. Jak słychać, tekst tej odpowie- 
dzi został już przygotowany. 


RADA MINISTRÓW 


Dziś, o godz. 9 zrana pod przewodnictwem 
p. premjera Prystora zebrała się Rada Ministrów. 
Na posiedzeniu tem, które jest ostatnie przed 
Świętami, Rada Ministrów załatwi kilka aktual- 
nych spraw bieżących. Posiedzenie trwa. 


AMBASADOR STANÓW ZJEDN. 
U MARSZAŁKÓW SEJMU I SENATU 


Ambasador Stanów Zjedn. A. P. p. Lammot- 
Belin dziś przed południem złożył wizytę mar- 
szałkom Sejmu i Senatu. | 

W godz. południowych marsz. Świtalski re- 
wizytował ambasadora w gmachu ambasady. 


Z KOMISJI SKARBOWO - BUDŻETOWEJ 
SENATU | 

Dzisiaj, przed południem, Komisja Skarbowo-Budżeto* 
wa Senatu pod przewodnictwem sen. Popławskiego, w 0- 
becności ministra Skarbu prof. Zawadzkiego i po referacie 
sen, Zaczka, uchwaliła projekt ustawy o konwersji długo» 
terminowych wierzytelności emisyjnych. Projekt tej usta- 
wy uchwalony został w brzmieniu, przyjętem przez Sejm. 

Ustawa ta jutro wejdzie na porządek dzienny plenar* 
nego posiedzenia Senatu. Na posiedzeniu jutrzejszem Se- 
nat przeprowadzi również dyskusję nad ostatniem exposć 
p. premiera Prystora, wygłoszonem w Senacie o sytuacji 
gospodarczej. 


UROCZYSTOŚCI WIGILIJNE 
W WATYKANIE 


CITTA DEL VATICANO (Pat). W wigilję 
Bożego Narodzenia według dorocznego obycza- 
iu Pius XI przyjmie członków św. Kolegjum kar- 
dynalskiego z dziekanem kard. Granito-Pignatel- 
lim di Belmonte na czele. Przy tej okazji dziekan 
Św. Kolegium odczyta adres kardynałów, a Pius 
XI odpowie dłuższem przemówieniem. Ze wzglę- 
du na niezwołanie konsystorza, podczas którego 
Papież zazwyczaj wygłasza alokucję o charakte- 
rze politycznym, przypuszcza się w kołach wa- 
tykańskich, że tegoroczne przemówienie Piusa 
XI będzie szczególnie ważne gdyż, według wszel- 
kiego prawdopodobieństwa, Papież w swem 
przmówieniu poruszy cały szereg najżywotniej- 
szych kwestyvj, obchodzących w danym momen- 
cie cały świat. 


NAWET DLA REWOLUCJONISTÓW 
ZADUŻO 


MADRYT (PAT). Kortezy odrzuciły 97 gło- 
sami przeciwko 61 propozycję radykałów, zmie- 
rzającą do zredukowania służby wojskowej do 6 
miesięcy. 


- MANIFESTACIJE ANTYWŁOSKIE 

BIAŁOGRÓD (PAT). W niedziele wieczo- 
rem około godz. 21 grupa studentów utworzywszy 
pochód na ulicy, usiłowała maniiestować przeciw- 
ko Włochom. Policja 'interweniowała bardzo 
energicznie, rozpraszając manifestantów. Podob- 
ne demonstracje miały miejsce i w Zagrzebiu, 
gdzie również interwenjowała policia. 


z „DZIEŃ POLSKI 19 grudnia 1932 r. 


DOSKONAŁA TAKTYKA. 


W Nr. 384 „Gazety Warszawskiej“ niepodpi-. 
sany autor rozprawia się z jednem — jak mó- 
wi — z „dobrodziejstw* ustawy „konwersyj- 
nej', rozprawia się z taką zajadłą złością, z ta- 
ką niepohamowaną pasją, z taką na prawo i na|PTZE 
lewo bezwzględnością, że warto doprawdy od- 
czytać to w całości, żeby poznać metodę prze- 
ciwrządowych wystąpień narodowej demokracii. 
Bezwątpienia ustawa ma swoje słabe i złe 


sytuację, i narówni z autorem pragniemy znaleźć 
z niej wyjście, szukając w tym względzie pomo- 
cy Rządu i Banku Polskiego. Nie sądzimy atoli, 
żeby wstepem do tych starań miało być zwymy- 
łanie rządu, ani też żeby wynikiem ich mogło 
'być którekolwiek z rozwiązań, podsuwanych 
z autora. 
Jest ich — do wyboru — trzy: 1) albo rząd 
ma udzielić tym listom tych samych praw, jakie 
ustawa przyznaje listom, gwarantowanym przez 
kask 2) albo rząd będzie dopłacał różnicę opro- 
strony nietylko dlatego, że jest dziełem ludz-| Centowania listów (do skali dawnej 7, zamiast no- 
kiem, lecz przedewszystkiem, że załatwia za-|wei 42); 3) albo listy wogóle zniszczy się, a 
gadnienie bardzo skomplikowane, związane z|Pank Polski zapisze sobie na hipotece ( na nu- 
wieloma dziedzinami życia gospodarczego, ze | erze h- pisze autor, lecz jeśli jest już on za- 
splotem licznych i przeróżnych a rozbieżnych |ięty przez inną pożyczkę T. Kr. Z.?) sumę 30.500 
interesów, z podstawowemi zasadami stosunków, |2ł: Sposób pierwszy jest praktycznie identycz- 
kredytowych. Z góry atoli oświadczyć można,|1Y Z drugim, sprowadza się zaś do tego, żeby 
iż każde bez wyjatku rozwiązanie trudnej i cięż- właściciel nadal płacił za lombard 8.235 zł., po- 
kiej kwestji zmniejszenia ciężaru zobowiązań 
długoterminowych obrażałoby czyjeś interesy i 
podlegałoby słusznie jakimś zarzutom, a ponad- 
to uważać należy za pewnik, iż w drodze wolnej 
dyskusji między zainteresowanemi grupami nie 
osiągnęłoby się nigdy kompromisu i nie dałoby 
się wyłonić żadnego projektu. Już ta jedna oko- 
liczność nakazywałaby uważać za błogosławień- 
stwo fakt, że jest w państwie ośrodek, który ma 
zdolność i wolę podjecia inicjatywy oraz kon- 
kretnego sformułowania propozycii, stąd zaś wy- 
nikać może tylko wdzięczność dla rządu — nic, 
tylko wdzięczność, pomimo wszelkich uwag 
krytycznych, jakieby nasuwać się mogły. 
'Ale'bezimienny wróg rządu, dla konsekwent- 
nej akcji tego obozu, któremu służy, oświadcza 
z całą swobodą, że nowa ustawa jest „darem 
Danajów*, że ona „nietylko nie przyczyni się do 
ulżenia warstwom rolnym, ale musi je zupełnie 
zrujnować”, że uchwalenie takiego „absurdu 
byłoby kompromitujące nawet dla obecnego sej- 
mu'. Niewiadomo, czemu bardziej dziwić się 
wypada: czy zajadłości i pył AE 
tora artykuliku, czy naiwności czytelników i ad- , 
herentów „Gazety Warszawskiej“. Na szpaltach Po odegraniu przez orkiestrę 36 p. p. L. A. hymnu 
tego pisma znajdzie przytułek każdy, kto z jakie-! narodowego jugosłowiańskiego, zabrał głos prezes Stow. 
gokolwiek powodu czuje się przez jakiekolwiek| ano iana poseł dr. Dyboski. Mówca pod- 
działanie rządu dotknięty, teni bowiem lub prze- kreślił podziwu godną żywotność idei niepodległości naro- 
wrotni wyznawcy organu tego nie wchodzą w du jugosłowiańskiego. żeń Bi 
pobudki wystąpień przeciwrząadowych, lecz chcą Następnie wygłosił przemówienie prezes komisji Spraw 
ich quand móme: zawsze i wszędzie. wciąż i w Zagranicznych Seimu, poseł ks. Janusz Radziwiłł. 
każdym przedmiocie, byle jaknajbezwzględniej, Dzień urodzin Króla Aleksandra, który dziś święci Ju- 
byle jaknajostrzej. O cóż w danym razie chodzi? | gosławja jest nietylko świętem Rodziny Królewskiej, dzień 
O interes tych właścicieli ziemskich, którzy | ten lest świętem całego narodu, który, składając hołd na- 
zaciagnąwszy 7%-wa pożyczkę dolarową Tow. leżny Monarsze — czci tem samem pamięć bohaterskich 
Kredyt. Ziemskiego zastawili listy w Banku Pol-| zmagań, wysiłków i poświęceń, po przez które przeszła Ju- 
skim. Stan rzeczy został fałszywie przedstawio- | £osławia pod przewodem swych Królów, dążąc do zjedno- 
ny przez autora wzmianki, jest zaś następujący. czenia i wolności, Krótki rzut oka na ostatnie dwa dzie- 
Właściciel zaciągnął pożyczkę w sumie 10.000 | statki lat dziejów tego kraju—wystarczy, by się przekonać 
dol. i tem obciążył swą hipotekę. Listy te zlom-|9 olbrzymiej roli, o olbrzymich zasługach, które dla swego 
bardował w Banku Polskim, który — ustaliwszy | *arodu i państwa położyła dynastja. Męstwo i nieugięta 
kurs na 75 za 100 — udzielał pożyczki w wyso-| Wola, kórych imponujące dowody złożył Król Piotr w cza- 
kości od 75% (początkowo), do 50% przyjętego sie wielkiej wojny, niestrudzona i na olbrzymią skalę za- 
kursu. Przyvimiimy 60%. Wyniosła ona zatem— krojona praca organizacyjna i retormatorska Króla Ale- 
jeśli dla krótkości obrachunku policzymy 9 zł. za| ksandra po odniesionem zwycięstwie-—sprawily, że Monar- 
1 dol. — zł. 30.500 (żadnego „udziału w stratach, 
poniesionych uprzednio na „szczęśliwych ope- 
racjach Banku Ziemiańskiego za kilka lat wstecz“ 
przy operacji lombardowej nie potrącano). Od 
tych 30.500 zł. właściciel opłacał Bankowi Pol- 
skiemu po 9% rocznie, a więc przez lat 3 (przy- 
kład autora) zapłacił 8.235 zł., pobrał zaś przez 
ten czas kuponami 2.100 dol., czyli 18.900 zł., zy- 
skując 10.665 zł. Ponieważ atoli jednocześnie 
opłacił Towarzystwu tytułem rat z dodatkami na 
obligacje maksymalnie 974% rocznie (nie zaś 
11%, jak twierdzi autor), t. j. 24.975 zł., przetó w 
rzeczywistości wydał 14.310 zł., nie zaś, 37.000 
zł., — przyczem dług jego zmniejszył się przez 
amortyzację wogóle o jakieś 450 dol., czyli o 
4.050 zł. (narazie w formie funduszu gwarancyj- 
nego — zwrotnego), naprawde przeto wydał o 
tyle mniej, więc tylko 10.260 zł. Nieszczęśliwa o0- 
fiara przewrotności Rządu, Towarzystwa Kredy- 
towego, Banku Polskiego i Banku Ziemskiego ma 
ponadto dalej, jako własność swoje 10.000 dol. w 
sumie nominalnej, może zaś dysponować nimi, 
uiszczając 30.500. zł. 
...Cóż będzie teraz? Te same 10.000 dol. zo- 
staną zamienione na listy 472 %-we, skutkiem cze- 
go kurs ich spadnie. Przyimijmy wraz z autorem, 
że kurs ten spadnie do poziomu 472%-wych li- 
stów złotowych, t. j. do 32 (to jest z pewnością 
nieprawda, bo listy dolarówe zawsze będą stały 
nieco wyżej od złotowych). Wówczas Bank 
Polski — gdyby trzymał się przy operacji lom- 
bardowej tych samych, co poprzednio, norm, 
mógłby dać pod zastaw tych listów tylko 17.280 
zł., czyli właściciel — dla przedłużenia lombar- 
du — musiałby wpłacić 13.220 zł. Rozumiemy 
dobrze, jak ciężką wytwarza to dla właściciela 


l 


Akademia ku czci 


Stow. Polsko-Jugosłowiańskie w Warszawie z okazji 
jednomyślnej ratyfikacji polsko - jugosłowiańskiego poro- 
zumienia w sprawach naukwych, szkolnych i artystycz” 
nych, urządziło w ub. sobotę o g. 8 m. 30 wiecz., w sali 
Stow. Techników uroczystą akademię z okazji urodzin 
J. K. M, Króla Aleksandra I. 


Na akademii, która zamieniła się na manifestację przy” 


stor, marsz. Raczkiewicz i Świtalski, ministrowie Jędrze- 
jewicz, Boerner j Ludkiewicz, członkowie poselstwa jugo- 


słowie i senatorowie, wice-minister Karwacki i Gallot, 
wyżsi urzędnicy M. S. Z. z min, Schaetzlem na czele, 
przedstawiciele wojskowości, przedstawiciele poselstw — 
bułgarskiego, czesko-słowackiego i rumuńskiego, delegaci 
organizacyj polsko-iugosłowiańskich, przedstawiciele świa- 
ta naukowego, literackiego itp. 


i chwały swego narodu, najdoskonalszymi wyrazicielami jego 
historycznych dążeń i wielkimi budowniczymi jego przy* 
szłości. 

Dzień urodzin Króla Aleksandra, święcony uroczyście 
przez wdzięczny i oddany mu naród, odbił się żywem echem 
również w sercach polskich. Kraje nasze i narody łączą 
liczne i nierozerwalne więzy. Łączy je jednakowe umiło- 
wanie wolności, łączy nas wspólne zwycięstwo, łączą nas 
wreszcie wspólne dążenia do utrwalenia pokoju i przyja- 


kiem istnieje jednak jeszcze jeden powód, dla którego wśród 
licznej rodziny narodów naród jugosłowiański jest nam 
specjalnie bliski, istnieje jeszcze jedna więź, która nas jak- 
najściślej ze sobą łączy i spaja. Tą więzią jest. wspólna 
przynależność do wielkiej rodziny słowiańskiej. -Jest rze- 


rody, które łączy wspólne pochodzenie, które dzięki temu 
podobny posiadają charakter, którym jednakowe przyświe» 
cają ideały i cele, dążyły do zacieśnienia wzajemnych sto- 
sunków i do jaknajbliższej współpracy. 


Bądźmy szczerzy. ldea panslawistyczna nie była w 
Polsce przed wojną popularna, ponieważ największe i naj- 
potężniejsze państwo słowiańskie, które chciało odgrywać 
rolę opiekunki i przewodniczki całej słówiańszczyzny, trzy- 
mało naród polski w okrutnej niewoli, Dziś sytuacja się 
zmieniła, Dziś wolna i niepodległa Polska muśi dążyć do 
zacieśnienia stosunków, które ją łączą z państwami sło- 
włańskiemi, 

Panowała niegdyś i dziś jeszcze gdzieniegdzie pokutu- 
le myśl o niższości rasy słowiańskiej w porównaniu do in- 
nych ras, rzekomo powołanych do panowaria. Koncepcja 
ta w niemałej mierze przyczyniła się do straszliwej zawie- 
ruchy 1914 roku i tylko jednolita wola zaprzyjaźnionych 
narodów słowiańskich może nas w tej części Europy za- 
bezpieczyć na przyszłość przed podobną katastrołą. 


jaźni polsko - jugosłowiańskiej obecni byli — premier Pry* j 


słowiańskiego z p. ministrem Lazarewiczem na czele, po” 


chowie Jugosławii stali się prawdziwym symbolem wielkości | 


znych stosunków między narodami. A pozatem wszyst- | 
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bierał zaś w kuponach 18.900 zł., czyli otrzymy- 
wał corocznie ze skarbu prezent w sumie 10.665 
zł. Sposób trzeci jest absolutnie niemożliwy, 
Bank Polski bowiem pożyczek hipotecznych u- 
dzielać nie może. Należy zatem szukać innego 
wyjścia, poszukiwania zaś te — jeślibyśmy wy- 
kluczyli sprzedaż przez Bank Polski 4.600 dol. w 
listach, po kursie 32 dla otrzymania spłaty 13.220 
zł. — nie mogą iść w innym kierunku, jak tylko 
w uzyskaniu zgody Banku na rozłożenie spłaty 
13.220 zł., na czas jakiś, przyczem zabezpiecze- 
niem tej spłaty mogłyby być np. nowe kupony, 
dające 4.050 zł. rocznie. Ale mogą być też inne 
Środki. Wydaje mi się, że w każdym razie w sta- 
raniach o sposób wyjścia będzie bardzo cenna 
pomoc. ministra skarbu, i życzę autorowi notatki, 
żeby pomoc tę zapewnił sobie przez nawymyśla- 
nie ministrowi. 
Jan Stecki 


Króla Aleksandra | 


WIELKA MANIFESTACJA PRZYJAŹNI POLSK O-JUGOSŁOWIAŃSKIEJ 


Jeśli dziś mówimy o przyjaźni i współpracy Polski i 
Jugosławii, to nie wygłaszamy czczego i banalnego fraze- 
su, ale oddajemy istotną treść stosunków, łączących nasze 
kraje. Ścisła wspólpraca Polski i Jugosławii istnieje już od 
szeregu lat na polu zarówno politycznem, jak kulturalnem 
i gospodarczem i będzie wciąż — jestem o tem glęboko 
przekonany — rozwijać się i pogłębiać, 


Wyrazem a zarazem podstawą współdziałania obu 
państw na terenie polityki międzynarodowej jest pakt przy. 
jaźni i współpracy, podpisany w r. 1926, któremu niewąf- 
pliwie zostanie nadany charakter stały. Duże znaczenie dla 
zacieśnienia tej współpracy posiadała wizyta wielkiego przy- 
' jaciela Polski b. ministra Spr. Zagr. Jugostawji p, Marinko- 
|wicza, którego mieliśmy zaszczyt gościć w murach naszej 
stolicy w grudniu r. ub. 

| Została ona między innemi uwieńczona podpisaniem 
| porozumienia w sprawie stosunków kulturalnych między 
- Polską a Jugosławią Zostało w ten sposób dodane jeszcze 
: jedno ogniwo, łączące oba kraje, ogniwo, które dotyczy 
| stosunków tak ważnych dla wzajemnego zbliżenia i zrożu. 
mienia, jak nauka, kultura i sztuka. 


Nie potrzebuję chyba podkreślać znaczenia, jakie po- 
| stada współdziałanie w stosunkach w dobie obecnej tak 
trudnych, jak gospodarcze. Wystarczy wskazać na nasze 
wspólne wysilki i solidarność w postępowaniu w łonie zaini- 
cjowanego przez Polskę bloku agrarnego, które się już w 
sposób nader dodatni zaznaczyły. Dążymy wspólnie dö 
przywrócenia zachwianej równowogi ekonomicznej Furo- 
py i do rozbadoów v międzynarodowej współpracy w dzie- 
dzinie gospodarczej, 


Na zakończenie pragnę wspomnieć o wyrazach Żywej 
sympatji i szczerych uczuć, Jakie nam okazały lugostowiań- 
skie ciała ustawodawcze, ratyfikując konwencję o stosun- 
kach kulturalnych w dniu 11 listopada, dniu naszego świę- 
ta wyzwolenia i niepodległości. Manifestacje na cześć Pol= 
Ski, jakie przy tej okazji zarówno w Skupszczynie, jak 1 
Senacie Jugosławii miały miejsce, entuzjazm, wśród któ- 
rego obie izby dokonały ratyfikacji konwencji, pozosta- 
|wiły w naszych sercach trwałe i niezatarte ślady. Wyra- 
żając z tego miejsca Senatowi i Skupszczynie Jugosławii 
naszą głęboką wdzięczność za ten drogi nam dowód sym- 
patji, pragnę dać wyraz memu głębokiemu przekonaniu, że 
porozumienie z Jugosławią, gdyby podlegało ratyfikacji 
przez polski parlament, spotkałoby się w Sejmie i Senacie 
| Rzeczypospolitej z równie -gorącem i entuzjastycznem 
przyjęciem. 

Ostatni zabrał głos min, Lazarewicz, wygłaszając swo- 
jie przemówienie w języku polskim. P. minister podzięko- 
wał na wstępie w serdecznych słowach osobom, które 
ask w swoje ręce inicjatywę zorganizowania tej pięk- 
nej uroczystości, jak również į przedmówcom za ich pod- 
niosłe słowa na cześć J. K. M. Króla Aleksandra, Obok 
wyrażenia wdzięczności — mówił p. min. Lazarewicz — 
niech mi wolno będzie oświadczyć, że tego rodzaju uro- 


czą naturalna, słusznem i zewszechmiar pożądanem, by na- ' czystości są najlepszym sposobem, by nasze dwa bratnie 


narody jaknajlepiej wzajemnie mogły się poznać. P. mi- 
nister podkreślił szczególnie wydatną pracę stowarzyszeń 
polsko-jugosłowiańskich w Polsce. Poznawanie się i przy- 
iaźń między narodami prowadzi ku lepszej i piękniejszej 
Europie, ku życiu prawdziwszemu. 

W zakończeniu swego przemówienia r. min. Lazare- 
wicz wzniósł okrzyk na cześć p. Prezydenta Rzplitej 
Ignacego Mościckiego. W tym momencie orkiestra odegra- 
ła hymn narodowy polski. ` 

Na zakończenie Akademii odbyta się część koncertowa. 


EJ EJ * 


Marszałek sejmu p. Świtalski, wysłał dn. 17 b. m. do 
p. Costa Cumanudi, przewodniczącego Skupszczyny, tele- 
gram następującej treści: 

„Z okazji urodzin J, K. M, Króla Aleksandra, mam za* 
szczyt prosić Waszą Ekscelencję o złożenię Jego Królew- 


skiej Mości najserdeczniejszych życzeń od Sejmu pol- 
skiego“. 
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„DZIEŃ POLSKI, 19 grudnia 1932 r. 


-__ Paul-Boncour utworzył rząd 


NA WIDOWNI 


EPISKOPAT POLSKI ZAPROSZONY 
NA UROCZYSTOŚCI WIEDEŃSKIE 


Arcybiskup Wiednia, ks. dr. Innitzer, wystosował na 
ręce JEm. ks. kardynała prymasa Hlonda pismo, w któ- 
rem zaprasza Episkopat Polski na uroczystości jubileuszo- 
we z racji 250-ej rocznicy oswobodzenia Wiednia przez 
wojska polskie i rakuskie pod wodzą króla Jana Sobie- 
skiego. 

Uroczystości te rozpoczną się w Wiedniu w dn. 5-g0 
września 1933 r. l 


POSEŁ PATEK POWRÓCIŁ DO WARSZAWY 


Wczoraj o godz. 9 min. 50 wieczorem powrócił z Mo- 
skwy do Warszawy poseł Rzplitej p. min. Patek. 

Na dworcu głównym p. min. Patka m, in. witali: min. 
Schaetzel, radca Mościcki, poseł sowiecki Owsiejenko, gro- 
no wyższych urzędników M. S. Z. oraz członkowie posel- 
stwa sowieckiego w Warszawie. 

Jak wiadomo min. Patek obejmie w niedługim czasie 
stanowisko ambasadora Rzplitej w Waszyngtonie. 


kd * s 


Z Moskwy donoszą, że odjeżdżającego po sześciolet- 
nim pobycie w Moskwie p. min. Patka żegnali na dworcu 
członkowie poselstwa Rzplitej in corpore, korpus dyplo- 
matyczny z dziekanem Dircksenem na czele i przedsta wi- 
ciele Narkomindiełu z komisarzem Krestinskim. 

Przed wyjazdem min. Patka odbył się na jego cześć 
szereg przyjęć w Narkomindiele i poselstwach zagranicz- 


nych. 


POS. ARCISZEWSKI OPUŚCIŁ RYGĘ 


Z Rygi donoszą, że dotychczasowy poseł Rzplitej w 
Rydze p. Arciszewski wczoraj opuścił wraz z małżonką 
Rygę, udając się do Warszawy, skąd wkrótce wyjedzie na 
swoją nową placówkę do Bukaresztu, 

- Odieżdżającego mim. Arciszewskiego na dworcu ry- 
skim żegnali adjutant osobisty prezydenta republiki, 
członkowie rządu,: korpus dyplomatyczny, przedstawiciele 
wojskowości, sfer towarzyskich oraz kolonii polskiej. Po- 
żegnanie miało charakter nadzwyczaj serdeczny. 


NA CZEŚĆ AMBASADORA LAMMOT BELINA 


W sobotę ubiegłą Izba Handlowa Polsko-Amerykań- 
ska wydała Śniadanie na cześć nowego ambasadora SŁ. 
Ziedn. A. P. p. Lammot Belina. W czasie deseru p. am- 


basador Belin wygłosił dłuższe przemówienie, w którem. 


przedstawił szczegółowo obecną sytuację gospodarczą St 
"Zjednoczonych. 


Poświęcenie nowego gmachu P. K. 0. 


Dn. 18 b. m. odbyło się uroczyste poświęcenie gma- 
chu Centrali P. K. O. w Warszawie, którego dokonał J. Em. 
ks. kardynał Kakowski. - 

Uroczystość zaszczycił swą obecnością Pan Prezy- 
dent Rzeczypospolitej, premier Prystor, marsz. Raczkie- 
wicz i Świtalski, ministrowie Zawadzki, Beck, Hubicki, 
Boerner, prezes N. I. K. gen. Krzemieński, p. marszałkowa 


WIDOKI POROZUMIENIA Z AMERYKĄ 


„Skład stworzonego wczoraj rządu francus- 
kiego przedstawia się jak następuje: premier i 
minister Spraw Zagr. Paul-Boncour, skarb—Che- 
ron, Roboty Publ. — Bonnet, Sprawy Wewn.— 
Chautemps, Wojna — Daladier, Lotnictwo — 
Painlevć, Marynarka — Leygues, Rolnictwo — 
Queuille, Emerytury—Miellet, Sprawiedliwość— 
Gardey, Oświata — de Monzie, Kolonie — Sar- 
raut,- Praca — Dalimier, Hygiena — Danielou, 
Handel — Durand, Poczta i Telegraf — Eynac. 
Marynarka Handlowa — Meyer. 

W. rozmowie z przywódcami socjalistów nowy pre” 
mier nie zgodził się na ich żądania 40 godzinnego tygodnia 
pracy. į redukcji wydatków wojskowych przed osiągnięciem 
w tej sprawie międzynarodowego porozumienia (bezpie- 
czeństwo!), godząc się jedynie na ewent, rozpatrzenie re- 
dukcji czasu służby wojskowej do 8 miesięcy, Odrzucił on 
upaństwowienie ubezpieczeń wobec trudności przeżywa” 
nej chwili oraz ubezpieczenię robotników rolnych, jako 
zbyt kosztowne. Zgodził się na kontrolę banków w ramach 


programu Herrlota, Co do budżetu, Boncour chce 166 dałej 
w żądaniu ofiar od wszystkich obywateli, niż czynili to mił- 
nistrowie rządu Herrlota, Socjałiści przyrzekł „tolerować“ 
nowy rząd tak, jak tolerowali poprzedni, ; 

Nowy rząd będzie włęc miał poparcie znacznej części 
prawego środka wobec udziału w nim Chersona, Ley- 
gnes'a, Danielou i Eynaca, b. ministrów rządu Tardlen. 
Ma on więc znacznie szerszą podstawę od rządu Herrio- 
ta, opartego wyłącznie o radykałów społecznych | grupę 
Pałnlevćgo. | 

Sprawa długu wobec Stanów  Zlednoczonych Jest 
przedmiotem usłlnych rokowań Waszyngtonu z Paryżem. 
Prez. Hoover polecił już Stimsonowi zapewnić rząd fran- 
cuski, że — pod warunkiem zapłacenia w spóźnionym ter- 
minie grudniowej raty, zobowiązuje się domagać się od 
kongresu rewizji długu francuskiego, Wobec tego przyjaz” 
nego zwrotu ze strony Stanów Zjedn., których nota spro= 
wadza wszystko do „ubolewania godnego” nieporozumłe- 
nia, są szanse uzyskania zgody parlamentu francuskiego 
na dokonanie zaległej spłaty. | 


KRONIKA ZAGRANICZNA 


(Według telegramów własnych i agencyjnych) 


LIGA NARODÓW 


Komitet L. N. zajmujący się skargą Niemiec w spra- 
wie reformy rolnej w Polsce postanowił odrzucić pretensje 
von Neuratha i ponownie przedłożyć Radzie L. N. dotych- 
czasowy raport w tej sprawie. AC 

Wezwano Paragwaj I Boliwię do zakończenia wojny 
w ciągu 48 godzin i poddania sporu arbitrażowi komisji 
neutralnej. 

Dziś rozpatrywany jest spór naftowy anglo-perski. 

Na cześć delegacji polskiej (z okazji odwołania do 
centrali p. Gwiazdoskiego) zastępca sekretarza gen. L. 
N. p. Avenol wydał Śniadanie. PR 


BELGJA 


` NOWY RZĄD BELGIJSKI. Dotychczasowy premier 
hr, de Broqueville utworzył nowy rząd. Tekę Spr. Zagr. 
obiął Hymans, obrony narodowej Deveze, 
wnętrznych markiz Poullet; skarb Jaspar 


W skład no- | 


obostrzyć represje. Komunikat stwierdza, że nłe ma obecnie 
żadnych środków prawnych w mocy przeciw ewentualne” 
mu powrotow] b, cesarza do Niemiec. ; 

LITWINOW BAWI W BERLINIE, gdzie złożył on wł- 
zytę kanclerzowi von Schleicherowi oraz min. Spraw Zagr, 
von Neurathowi. 


JUGOSŁAWIA 
OBRADY MAŁEJ ENTENTY rozpoczęły stę wczoraj 
popołudniu, Ministrowie Benesz } Titulescu zaraz po przy» 
jeździe przyjęci byli przez Króla Aleksandra. Obrądom 
przewodniczy min. Spraw Zagr. Jewticz. Omawiano na 
razie zagadnienie rozbrojenia. 


TURCJA 
PROTEST EGIPTU przeciwko rzekomemu zmuszeniu 


spraw : we-. posła egipskiego przez Prezydenta Ghazi Mustatę Kemala 


Paszę do zdięcia feza na przyjęciu dyplomatycznem spo” 


wego rządu wchodzi 7 katolików i 5 liberałów. Skład je-,tkał się z kurtuazyjną odpowiedzią, wyjaśniającą incydent 
go i charakter mało różni się od poprzedniego i obejmuje | jako nieporozumienie. Prezydent wobec upalnego dnia ga- 


kilku byłych premierów. 


| NIEMCY | 
RZAD RZESZY ZNIÓSŁ CZĘŚCIOWO STAN WY- 


proponował jedynie zdjęcie fezu. 


; SOWIETY 
DEFICYT BUDŻETOWY, jak stwierdza „Ekonomiezes* 


JATKOWY, m. in. sądy doraźne j cenzurę nadzwyczajną. | kaja Żizń”, sięga 3 miliardów. 


Zaostrzona będzie ochrona Prezydenta Rzeszy. Wobec 


ROKOWANIA HANDLOWE Z ŁOTWĄ, zostały wzno* 


ostatnich zaburzeń komunistycznych, postanowiono jednak 4 wione. 


Z całej Polski 


Na łódzkim rynku pracy 


'raj zmarł. 


| dwukrotnie, raniąc go w brzuch i pierś. Ranny stoczył z 


napastnikiem walkę, usiłując go zatrzymać, a następnie goe 
nił uciekającego kilkanaście kroków. Napastnik. zbiegł. 
Rannego policjanta przewieziono do szpitala, gdzie wczo- 
Ranny Stanisław Miglus również zmarł wczo- 


Al. Piłsudska, prezes W. Sławek, prezes Banku Polga STRAJK I OKUPACJA ROBOTNICZA W SCHLOSSEROW raj ramo. | 
go Wł. Wróblewski, przedstawiciele sfer finansowych, 20- | SKIEJ MANUFAKTURZE URUCHOMIENIE ZAKŁ ADÓW 


spodarczych i społecznych oraz prasy. "ay 

Pana Prezydenta Rzplitej, Pana Premiera i Ks. Kardy- 
nała Kakowskiego oraz Dostojnych Gości witał w westy- 
bulu gmachu P. Prezes P. K. O. dr. Henryk Gruber w oto- 
szeniu dyrektorów i wyższych urzędników P. K. O. . 

Po dokonaniu uroczystego aktu poświęcenia i przemó- 
wieniach Ks. Kardynała Kakowskiego, p. ministra Skarbu 
Zawadzkiego i p. prezesa Grubera, Pan Prezydent Rzpli- 
tej, p. Premier i ks. kardynał Kakowski w otoczeniu Do- 
stojnych Gości zwiedzili urządzenia gmachu i biur P. K. O. 

Szczegółowe sprawozdanie, ze względu na nawał ma- 


terjału, podamy jutro. 


Zmiany personalne w M. 8. Z. 


Kierownikiem nowo założonego konsulatu w Bombaju 
mianowany został p. Eugenjusz Banasiński. 

Dnia 1 kwietnia 1933 polski konsulat generalny w 
Montrealu przeniesiony zostanie do Ottawy, a w Mont- 
realu ustanowiony będzie konsulat honorowy. Konsulat 
polski w Winnipegu podlegać będzie konsulatowi general- 
nemu w Ottawie. Kierownikiem konsulatu w Winnipeg mia- 
nowany został radca Jan Pavlica. 

Kierownik wydziału konsularnego przy poselstwie pol- 
skiem w Buenos Aires p. Władysław Kicki powołany Z0- 
stał do centrali, a na stanowisko dotąd przezeń zajmowane 
mianowany został od 1 kwietnia 1933 radca Karol Kracz- 
kiewicz, b. sekretarz osobisty min. Zaleskiego. 

Konsul polski w Pittsburgu p. Jan Byszewski odwołany 
został do centrati 


| „SCHEIBLERA I GROHMANA 

Jak już donosiliśmy, Schlosserowska Manufaktura w. 
Ozorkowie, została nabyta przez nowego właściciela, który 
wymówił pracę wszystkim robotnikom j urzędnikom, z po- 
wodu mającej nastąpić reorganizacji zakładów. 

Robotnicy ogłosiłi strajk włoski į nie opuszczają tere" 
nów fabrycznych, na terenie których przebywają dzień i. 
noc. Strajk ma przebieg spokojny, choć komuniści starają 
się wykorzystać obecną sytuację na terenie Ozorkowa. | 

W dniu dzisiejszym, w poniedziałek, zostały częścio- 
wo uruchomione Ziednoczone Zakłady Przemysłowe Schei- 


'blera į Grohmana, Uruchomiono mianowicie przędzalnię, 


która zatrudni 800 robotników, Druga zmiana zacznie pra”, 
cować po Świętach Bożego Narodzenia, t. i. w dniu 27 b. 
m. otrzyma zatrudnienie dalszych 700 robotników, Sprawa 
uruchomienia innych działów postanowiona zostanie póź” | 
niej, Zarobki obniżono o 15 proc. (K.). 


Krwawy napad na: sklep zegarmistrza 
W. Kazimierzu w pow. będzińskim dokonano onegdaj 
krwawego napadu rabunkowego na sklep zegarmistrza Wo- 
dzisławskiego. Jeden z sąsiadów Wodzisławskiego, St. Mi- 


'glus, słysząc podejrzany hałas, wybiegł na schody. W tej | 


samej chwili dano do niego dwa strzały, które raniły go ' 
śmiertelnie. : ; i 
Niezwłocznie . zaalarmowano komendanta posterunku, 
który po przybyciu na miejsce.z dwoma posterunkowymi 
ipo stwierdzeniu faktu napadu, wysłał posterunkowego Łu- 
dzika, .celem powiadomienia władz śledczych.  Łudzik 
wchodząc do lokalu, w którym mieści się posterunek poli- 
cji, zastał tam nieznanego osobnika, który strzelił do. niego 


W wyniku zarządzonego pościgu, policja ujęła spraw- 
cę napadu, Jest nim zawodowy bandyta, poszukiwany 
przez władze, który: przyznał się do winy. Nazwiska jego 
ze względu na toczące się dochodzenie władze nie ujaw= 


_ POZNAŃ 
— Nagroda p. Prezydenta Rzplitej dla harcerzy po. 
znańskich. W niedzielę w poł. odbyło się w sali rady. 
miejskiej w Poznaniu uroczyste wręczenie nagrody p. Pre- 
zydenta Rzeczyposoplitej, najlepszemu zespołowi harce- 
rzy, który brał udział w tegorocznym międzynarodowym 
zlocie skautów wodnych w Polsce, mianowicie harcerskiej 
drużynie Wilków Morskich z Poznania. Na uroczystość 
przybył p. wicewoj. poznański Kaucki, gen. Zahorski, pre- 
zydent miasta Rataiski i liczne grono przyjaciół harcer- 
stwa z b. kuratorem okręgu szkolnego B. Chrzanowskim | 
na czele. | 


ŁÓDŹ 

— Bank Handlowy w Łodzi zrehabilitowany. 

Łódzki sąd okręgowy ogłosił wyrok w sprawie kiero= 
wników upadłego Banku Handlowego w Łodzi o nadużycia 
na szkodę Skarbu Państwa. 

"Wszyscy urzędnicy z b. dyrektorem Władysławem 
Gordowskim na czele zostali uniewinnieni. (K). 

LWÓW = Ea 

. — Nowy szybowiec I. T. S. — 2. Na łotnisku sknie 
łowskiem we Lwowie odbyło się oblatanie nowego szy«' 
bowca Typu I. T. S. — 2 konstrukcji Instytutu Techniki 
Szybownictwa. Szybowiec ten został zbudowany w War- 
sztatach Lotniczych Związku Awiatycznego S.,P. L. przy, 


"wydatnej pomocy Komitetu Wojewódzkiego L. O. P. P. 


oraz Aeroklubu lwowskiego. 


4 


„DZIEŃ POLSKI“, 19 grudnia 1932 r. 


Nr. 350 


Teroryści ukraińscy przed sądem doraźnym 


ZEZNANIA OSKARŻONYCH 

W sobotę — jak już donosiliśmy — rozpoczął się przed 
Sądem -Doraźnym wielki proces przeciwko czterem człon- 
kom Organizacji Ukraińskich Nacjonalistów, . mianowicie 
przeciwko Wasylowi Biłasowi, Dmitrze Danyłyszynowi, Mar 
janowi Mirosławowi Żurakowskiemu i Zenonowi Kossako- 
wł. Sala sądowa wypełniona była szczelnie publicznością, 
wśród której znajdowało się wielu przedstawicieli sądow- 
miotwa, władz administracyjnych į wojskowych. Na ławie 
prasowej zasiadło około 30 korespondentów pism. miejsco= 
wych i zamiejscowych. Rozprawa rozpoczęła się godz. 
9-ej. Trybunał składa się z sędziego przewodniczącego Ja- 
godzińskiego oraz wotantów sędziów Dworzaka i Michale- 
Zo. i AAE A * à 

Po odczytaniu aktu oskarżenia, obejmującego 13 stron 
pisma maszynowego, jako pierwszy zeznawał oskarżony 
Biłas, lat 22 b. subjekt z Truskawca. Biłas, naogół zgod- 
nie z aktem oskarżenia oświadcza, ż przez nieznanego mu 
z nazwiska osobnika, co do którego miał pewność, że jest 
jednym z przywódców organizacji OUW otrzymał w Dro- 
hobyczu polecenie udania się wraz z oskarżonym Danyły- 
szynem do Lwowa, gdzie otrzyma dalsze rozkazy, Oskar- 
żony przybył na umówione miejsce w Pólitechnice, skąd 
zaprowadzony został przez nieznanego mu osobiście, z któ- 
rym uprzednio zamienił hasło, do mieszkania jednego z 
przywódców organizacji, gdzie otrzymał wraz z innymi 
towarzyszami polecenie udania się pieszo w kierunku Gród- 
ka Jagiellońskiego. Tam też otrzymał broń. Następnie 
oskarżony wraz z towarzyszami natknął się w jakiejś miej- 
scowości na inną grupę członków organizacji i tam otrzy- 
mali. polecenie. napadu .a pocztę w Gródku Jagiellońskim 
w oelu zrabowania pieniędzy. Oskarżony nie podaje na- 
zwiska przywódców akcji, twierdząc, że ich nie zna. Pod- 
czas napadu na urząd pocztowy oskarżony, jak twierdzi, 
mie użył broni. Po dokonaniu napadu cała grupa zbiegła 
i w lesie rozdzieliła się na dwie części, z których jedna 
miała się udać do Lwowa, a oskarżony «wraz z Danyłyszy- 
nem udał się do stacji Glinna Nawarja, skąd pociągiem 
udać się mieli do Drohobycza. Zatrzymani przez $; p. przo- 
downika Kojaka t posterunkowego Długowskiego, rzucili 
się do ucieczki, przyczem nie oskarżony, lecz Danyłyszym 
strzelić miał dwukrotnie, zabijając przodownika Kojaka i 
raniąc Długowskiego. W dalszym ciągu zeznań oskarżony 
przedstawia ucieczkę swoją z Danyłyszynem oraz przy- 
chwycenie ich. przez ludność wiejską. 


.- SPRAWA. ZAMORDOWANIĄ Ś. P, T, HOŁÓWKI , 

„Zkolei przewodniczący przystąpił do przesłuchania 
oskarżonego w Sprawie współudziału w morderstwie na 
osobie ś, p. posła Tadeusza Hołówki. Na zapytanie w tei 
sprawie oskarżony "stanowczo zaprzeczył, jakoby miał coś 
wspólnego z zamordowaniem $. p. Hotówki. Zeznania w tej 
sprawiłe w śledztwie złożył w tym celu, aby śledztwo i całą 
sprawę odwlec i z powodu upływu czasu, przewidzianego 
dla kompetencji Sądu Doraźnego — odpowiadać przed Są- 
dem Przysięgłych. | 

W chwili, gdy prokurator zadaje pytanie skąd Biłas 
zma szczegóły i dlączego zeznał, że znajomego sobie port 
jera wili wypytywał o szczegóły trybu życia posła Ho- 
łówki, oskarżony zemdlał i dopiero po kilkunastu minutach 
mógł odpowiadać dalej. | 
`: Obrona oskarżonego, adwokat Staropolskij stawia 
wniosek o wyłączenie sprawy morderstwa $, p. Hołówki z 
obecnej rozprawy, gdyż nie jest narazie przygotowany do 
skutecznej obrony, nie przestudjowawszy szczegółów mor- 
du w Truskawcu, i trybunał nie będzie mógł porównać 
szczegółów, podanych przez oskarżonego, z faktycznym 


przebiegiem zbrodni. 


- Zkolei zeznawał oskarżony Żurakowski, lat 29, właści» 


ciel sklepiku w- Pasiecznej koło Stanisławowa, twierdząc, 
że podczas hapadu na pocztę w Gródku miał za zadanie 
tylko pilnowanie, by nikt nie wszedł na korytarz i ewentual- 
p teroryzowanie opornych, jednakże żadnego strzału nie 
Następnie na salę wprowadzają Danyłyszyna, który 
łednak odmówił -wszelkich zeznań. Zkolei przesłuchano: b. 
studenta prawa Zenona Kossaka z Drohobycza,- który 
oskarżony jest o namawianie Danyłyszyna i Biłasa do nä- 
padu na pocztę, jednak uparcie zaprzecza, jakoby kogokol- 
wiek do napadu namawiał. Biłasa zna tylko z widzenia, 


Obrona stawią wniosek o wyłączenie sprawy Kossaka 


z obecnego procesu. doraźnego. À Tei 
Wszyscy oskarżeni zeznawalł w języku ukraińskim, 

obrońcy również stawiają pytania i wnioski w tym języku, 

Trybunał zaś i prokurator przemawiają do oskarżonych w 

języku polskim. = ` poi 
Gmach Sądu chroniony jest przez policję. 


POSTEPOWANIE DOWODOWE 


Po wznowieniu rozprawy w sobotę po południu prze- 
wodniczący otwiera postępowanie dòwodowe, wzywając 
na salę świadka Mieczysława Marszalika, naczelnika urzę- 
du pocztowego w Gródku, który zeznaje, iż będąc w swej 
kancelarii 30 Hstopada r. b. około godz. 16.45, usłyszał 
strzały. W tymże momencie wbiegł do jego kancelarii 
kasjer Steblewski, który już był ranny. Świadek wyszedł 
ze swego pokoju dopiero po strzelaninie. Posłyszał gwiz- 
dek na ulicy niewyraźne okrzyki „prędzej, już”. | 


Napad trwał około 7 minut. 


Na schodach Świadek Marszalik znalazł leżącego ran- 
nego woźnego skarbowego Klimczaka, na korytarzu zaś 
urzędnika Komana, rannego w rękę. Później dowiedział 
się, że wewnątrz budynku pocztowego znajdowali się rów- 
nież interesanci Winter, Sottenberg i aplikant adwokacki 
Grabiński. . l | 

Na zapytanie przewodniczącego, ile pieniędzy znajdo- 
wało się w kasie, naczelnik Marszalik oświadczył, iż w 
dniu napadu było około 50.000 złotych, po napadzie brakło 
około 3.200 złotych w bilonie. sog 

Następnie świadek Tomasz Tomków, lat 46, kontro- 
ler pocztowy, zeznaje, iż w czasie napadu znajdował się 
w oddziale nadawczym przy okienku. Spostrzegł jakie- 
goś osobnika, który z rewolwerem w ręku krzyknął do 
niego: „ręce do góry“. Tomków tak się przeraził, że ze 
strachu nie mógł poruszyć się. Świadek opisuje następ- 
nie, jak napastnicy dostali się do kasy. 

"Świadek, Jan Grabiński, lat 33, aplikant adwokacki, w 
chwili napadu nadawał listy w budynku pocztowym. W 
krytycznym momencie wpadło na niego 3-ch napastników 
z których jeden zaczął strzelać. Grabiński został lekko ran- 
ny w nogę. Strzelający do niego napastnik miał 2 rewol- 
wery w rękach | 

Świadkowie Edward Sztombrowski, lat 18, uczeń se- 
rhinarjum i Józef Mathauser, urzędnik sądowy w Gródku, 
nie wnoszą nic nowego do sprawy. 

Następny świadek Jam Kałużny, listonosz w Gródku 
Jagiellońskim, opowiada, że podczas napadu sortował pie- 
niądze. Usłyszawszy strzały, uciekł do biura naczelnika 
urzędu pocztowego Marszalika, wraz z kontrolerem Steb- 
lewskim zamknął drzwi za sobą i usiłował połączyć się Z 
komisarjatem policji jednak połączenie było przerwane. 
Dopiero usłyszawszy gwizdek oraz nawoływania urzęd- 
niozki pocztowej Vogesang, że już nikogo niema, wszedł do 
sali pocztowej. t l 

Świadek Józef Paczek, zeznaje, iż w dniu napadu około 
godz. 16-6j spotkał koło stacji 2-ch nieznanych osobników 
w czapkach akademickich, w popielatych kurtkach, którzy 
pytali się o drogę do miasta. Drogę tę wskazał im. Wśród 
oskarżonych nie poznaje nikogo. ` 

_ Następny świadek, Katarzyna Żuk, zeznaje, iż w chwili 
napadu znajdowała się nazewnątrz budynku. Zobaczyła 
3-ch, jak mówi, akademików, którzy pytalł się o urzędnika 
pocztowego Stankiewicza, Wśród oskarżonych poznaje Bi- 
łasa i Danyłyszyna. 

Na tem przewodniczący przerwał rozprawę, odracza- 
jąc ją do niedzieli do godz. 10-€j rano. 


PRZESŁUCHANIE ŚWIADKÓW NA SALI SZPITALNEJ 
W dniu wczorajszym o godzinie 10 rano Sąd zebrał 
się na oddziale chirurgicznym szpitala powszechnego ce- 
lem przesłuchania świadków pozostających w szpitalu na 
kuracji. , 
Pierwszy zeznaje świadek Jan Klimczak, lat 28, woż- 
ny Urzędu Skarbowego w Gródku Jagiellońskim. Klim- 
czaka przywieziono na salę na wózku. Na zapytanie prze- 


cza, że chory jest przytomny i może zeznawać. 

Klimczak zeznał, że w krytycznym momencie wracał 
z miasta i że przy furtce ogrodzenia, otaczającego budy- 
nek urzędu pocztowego, natknął się na .10. do 12 osobników, 
przeważnie zamaskowanych, którzy, biegnąc, minęli go 1 
wpadli do gmachu. Po chwili Świadek usłyszał wewnątrz 
strzały. Wówczas wbiegł na korytarz i w tej chwili ja- 
ki$ zamaskowany osobnik strzelił do niego. Kula przeszy- 
ła Klimczakowi płuco i naruszyła kręgosłup. 

Następnie Świadek, Eug. Kohman, 57-letni księgowy 
Kasy Skarbowej, opowiada, iż razem z rachmistrzem Dem- 
bińskim znajdował się przy pracy w swoim pokoju służbo- 
wym, gdy w pewnej chwili otworzyły się drzwi i ukazał 
się w nich najpierw jakiś wysoki osobnik w czapce aka- 
demickiej, zamaskowany, a tuż za nim drugi osobnik, niż- 
szy, w czapce Politechniki lwowskiej. Pierwszy z nich 
zawołał „Ręce do zóry!”*, poczem natychmiast dał 2 strza- 
ły, zaś stojący za nim drugi osobnik, dał jeden strzał. 
Wówczas świadek rzucił się do drzwł i zamknął je. W ka- 
sie znajdowało się wtedy 54.000 zł, -> 


DANYŁYSZYN PRZEMÓWIŁ... 


W tem miejscu prokurator zapytuje oskarżonego Da- 
nyłyszyna, który wczoraj uparcie. odmawiał wszelkich ze- 
znań, jakiego używał rewolweru. Oskarżony Danyłyszyn 
odpowiada, że nie pamięta. Prokurator zażądał zaproto- 
kułowania tego, że Dałyszyn wogóle po raz pierwszy zło- 
żył zeznanie. Następnie prokurator zapytuje oskarżonego 
Biłasa. 

Jaki miał pan rewolwer, gdy pan zabijał $ p. pos, Ho- 

łówkę? 
Oskarżony Biłas odpowiada, że rewolweru nie miał 
żadnego i że wogóle do zabójstwa Hołówki się nie poczu- 
wa. Obrońca zaprotestował przeciwko podobnym pytaniom 
prokuratora, który ze swej strony oświadcza, że dąży. tyl- 
lko do wyświetlenia prawdy. 

Zkolei składał zeznania Świadek M. Dembiński, rach- 
mistrz Urzędu Skarbowego. Dembiński złożył zeznania 
zgodne z zeznaniami świadka Kohmana. a? i 

Świadek Fug. Sługoćki, 35-letni posterunkowy” policit 
w Pustomytach, opowiada, że po ukończeniu swej służby 
dziennej został wezwany i wraz z komendantem posterun- 
ku $ p. przodownikiem Kojatem do obchodu dróg okolicz- 
nych celem ewentualnego przychwycenia sprawców napa- 
du gródeckiego. Obaj udali się torem kolejowym aż do 
stacji kolejowej Glinna Nawarja, gdzie ujrzeli 2 osobników, 
Nie podejrzewali ich o nic, jedmak Świadek zapytał „kto 
tam?“ Wówczas oskarżony Danyłyszyn strzelił do niego 
i niemal równocześnie oskarżony Biłas również strzelił do 
przodownika Kojata idącego za świadkiem. Świadek. roz- 
poznał obu oskarżonych z całą stanowczością. | 

W tej chwili wstaje oskarżony Danyłyszyn i oświad- 
cza, że świadek się myli, ponieważ Biłas wogóle nie strze- 
lał, a oba strzały dał on, Danyłyszyn. 

Prokurator zapytuje Danyłyszyia, czy również 
bez Biłasa dokonał mordu na $. p.pośle Hołówce. 

W tej chwili wywiązuje się ponownie polemika między 
obroną a prokuratorem. 

Na tem rozprawę zakończono. Przewodniczący wy- 
znaczył dalszy ciąg na poniedziałek, na godz, 10-tą rano. 


wodniczącego dyrektor kliniki poseł dr. Ostrowski oświad- 


sam 


Zgon Ś. p. Wojciecha Dąbrowskiego 


Wczoraj po dłuższej chorobie zmarł w Warszawie, 
przeżywszy lat 63, $ p. redaktor Wojciech Dąbrowski, 
wybitny publicysta i dziennikarz, 

Ś. p. Woiciech Dąbrowski urodził się w Małopolsce, 
pochodził z rodziny ziemiańskiej, był synem uczestnika 
powstania 1863 r. 

Po ukończeniu studjów na Uniwersytecie Lwowskim 
ś. p. W. Dąbrowski rozpoczął praktykę dziennikarską w 
„Przeglądzie* lwowskim, następnie zajmował poważne sta- 
nowiska. w „Kurjerze Lwowskim“, „Nowej Reformie"* i 
„Słowie Polskiem'. | w ord 

W okresie wielkiej wojny był współredaktorem „Dzien- 
nika Kijowskiego“, FEA A 

Po wojnie powrócit do kraju. Po krótkim pobycie w 
Krakowie $. p. W. Dąbrowski przeniósł się na stałe do 


"W niedzielę, w rejonie 1 p. radjotelegraticznego, od- 
było się uroczyste otwarcie ośrodka stołecznego przyspo* 
sobienią wojskowego radjotelegraficznego. W porozumie- 
niu z zarządem Związku krótkofalowców d-ca pułku ppłk. 
inż, Karaffa-Kraneterkaft zorganizował wyszkolenie hufca 
szkolnego p. w. miejskiej szkoły rzemieślniczej. Członkowie 
hufca p. w. radjotelegraficznego, szkoląc się pod kierun- 


NAA Wielki meteoryt 
Z Wilna donoszą, że przed kilku dniami w okolicy wsi 
Klepaczew w powiecie wileńsko-trockim spadł wielki me- 
teoryt Poszukiwania doprowadziły w dniu wczorajszym 
do wykrycia miejsca spadku, które znajduje się w odle- 
głości 8 km. od Klepączewa. W zagajniku natrafiono na 
dół o średnicy ponad 10 m. i o znacznej głębokości, któ- 


JWarszawy, gdzie pracował w szeregu pism stofecznych, 
m. in. w „Rzeczypospolitej“, a potem w „Warszawiatce”, 
-` Poza pracą dziennikarską i publicystyczną Zmarły 0- 
głosił drukiem dwie powieści: „Pukanie w ścianę” | „Pa. 
nienka z Powiśla”. | 
W Zmarłym dziennikarstwo polskie traci jednego z 
wybitnych przedstawicieli. Zgon Ś, p. W. Dąbrowskiego, 
który cieszył się wielkim szacunkiem f symmatją dzięki 
swej szlachetności i uczynności, wywołał w kołach kole- 
gów najszczerszy żal. | 
* . $ 
Syndykat Dziennikarzy Warszawskich na wieść o 
zgonie ś. p. Wojciecha Dąbrowskiego przesłał wczoraj wy- 
razy współczucia na ręce wdowy. 


Ośrodek Przysposobienia Wojskowego Radjotelegraficznego 


kiem oficerów 1 p. radiotelegraficznego, staną się w nie- 
dalekiej przyszłości kadrą doskonałych radjotechników 1 
| pożytecznych obywateli. W uroczystości niedzielnej wzięlł 
i udzia? licznie zebrani goście wśród których obecny był 
(dyr. P. U. W. F. płk. dypl. Kiliński wraz z szefami wy- 
działów, oraz korpus oficerski | podoficerski 1 p. radjote* 
legraficznego. 


|) 
spadł pod Wilnem 
rego jak twierdzą mieszkańcy poprzednio nie b 
bliskich krzewów pozostały ledynie strzępy, Poe 


W najbliższym czasie wyjechać ma na | 
miejsce 
cjalna komisja, złożona z przedstawicieli świata Wa ga 
20, celem przeprowadzenia bliższych badań, . | 
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Poniedziałek dnia (9 grudnia 
DZIŚ: Darjusza JUTRO: Tecfila i Zenona. 
Wschód słońca 7.4) Zachód słońca .15.24 
Długość dnia 7.44 
Ubyło dnia. 9.02 


Wschód księżyca 22:27 . Zachód księżyca 11.10 


OGÓLNE i 
— ZJAZD REDAKTORÓW TYGODNIKÓW KATO- 
LICKICH 
= W dniu 15 b. m. odbył się w siedzibie Katolickiej 
Agencji. Prasowej zjazd. redaktorów tygodników katolic- 
kich. Referaty wygłosili ks. biskup St. Adamski: „O za- 
daniach prasy katolickiej w dobie obecnej“ i „O współ- 
pracy tygodników diecezialnych przy tworzeniu jednolicie 
kierowanej opinii katolickiej", oraz ks. dyrektor Z. Ka- 
czyński: „Współpraca prasy katolickiej z Katolicką Agen- 
cją Prasową“- 
Po referatach wywiązała się ożywiona dyskusja, w 


„DZIEN POLSKI 19 grudnia 1932 r. 
; } a . - JĄ 
Zjazd miast w spraw 
- Wczoraj o godz. 10% rano została otwarta w, sali' Ma- 
linowej Magistratu m. st. Warszawy konferencja rzeźnia- 
no-mięsna miast polskich, zorganizowana przez. prezydium 
I-go zjazdu aprowizacii komunalnej. | | | 
Na konferencię zgłosiły udział wszystkie większe mia- 
sta z Warszawą, Łodzią, Poznaniem, Lwowem, Krako- 
wem, Bydgoszczą, Lublinem, Radomiem: na czele. Zjazd 
otworzył wiceprezydent m. st. Warszawy p. Tadeusz Szpo- 
tański zagajeniem na temat zadań zjazdu, poczem prof. dr. 
Biegeleisen wygłosił referat o gospodarczych podstawach 
rzeźni i targowisk miejskich. Referat o kasach targowych 
wygłosił wice-prezydent m. Krakowa, dr. Klimecki. Dy- 
rektor rzeźni warszawskiej p. Schónborn omówił zagad- 
nienie mięsa przywozowego, radca Min. Spraw Wewn. p. 


ach aprowizacyjnych 


Billip zajął się: kwestią niezbędnych inwestycyj miast, pol- 
skich w zakresie urządzeń rzeźnianych, inspektor wetery« 
naryiny m. Łodzi dr, Nehrebecki mówił na temat tanich ja- 
tek, wreszcie inż. Rudolf na temat urządzeń technicznych 
małych rzeźni. , EE TENE Sy r Feb 

Sprawa badania zagadnień aprowizacji miast, była już 
w dniu 14 b. m. przedmiotem obrad zarządu Związku Miast 
Polskich... W wyniku dłuższej dyskusji powołano do ży- 
cia komisię w składzie pp. W. Drojanowskiego — prezy- 
denta m. Lwowa, T. Szpotańskiego — wiceprezydenta m. 
st. Warszawy oraz L, Barciszewskiego — prezydenta m. 
Bydgoszczy, Zadaniem tej komisji będzie zaprojektowanie 
organizacji stałej komisji Związku Miast dla badań zagad- 
nień aprowizacyjnych. . 


Zmiany w regulaminie Challenge 1934 


Aeroklub Rzpltej, opracowując warunki przyszłych zâ- ) 


leniem handicapu dla samolotów kategorji lżejszej, zwłasz- 


wodów Challenge wysuwa dwie propozycje zmian w regu- | cza, że różnice między temi samolotami, a samolotami ka- 
laminie zasadniczym tych zawodów. Pierwsza z tych pro- jtegorji cięższej wzrosły ostatnio jeszcze bardziej w fma- 
pozycyj dotyczy przesunięcia terminu zgłoszeń poszczegól- | stępstwię podwyższenia granicy ciężaru własnego samo- 


czasie której podkreślono konieczność konsolidacji prasy 
katolickiej i dalszego jej rozwoju, oraz walki z czynnika- 
mi rozkładu. W zieździe wzięło udział 29 redaktorów. 
Zjazd zaszczycili swą obecnością biskupi Przezdziecki i 


nych państw. Termin przewidziany Regulaminem Zasad- 
niczym, 15 grudnia 1933, Aeroklub Rzpltej proponuje prze- 
sumąć na dzień 15 listopada 1933. Takie przesunięcie termi- | 


Radoński. (KAP). i nu pozwoliłoby Aeroklubowi Rzpitej opracować należycie | 

NOWA KOMISJA ZWIĄZKU PRZEDSIĘBIORSTW trasę Challenge'u oraz zestawić wykaz nagród, które to 

(A dane muszą być — wraz z całym Regulaminem szczegó- 
YCH : . 

KOMUNIKACYJN łowym Challenge 1934 — ogłoszone przed 1 stycznia 1934. 


Dn. 16 b. m. odbyło się posiedzenie zarządu Związku | 


iebiorstw Komunikacyjnych, któremu przewodniczył 4 
sie i Fuchs. W dłuższej dyskusii omówiono na- da dopuszczania do Zawodów Challenge jedynie samolotów 


desłany przez ministerium komunikacji do zaopinjowania | reke l-e, t. ty cięższej. ARP uzasa dnia ten Gór. whid: | 
projekt ustawy o przewozach zarobkowych pojazdami yi] sek między imnemi trudnościami. jakie związane są z usta-( 
chanicznemi w obrębie jednei gminy. Pozatem powołano 

do życia szereg komisyj, między innemi zaś komisię po- | 
lityki komunikacyjnej, do której wybrano wśród innych 
6; DASEN każ, Kaa KOBIE, 1 OPA EA e W departamencie służby zdrowia odbyło się pod prze- 
lu opracowanie szczegółowego projektu programu współ-| wodnictwem dyrektora departamentu dr. J, Adamskiego 
działania różnych Środków komunikacyjnych. Powołano | posiedzenie sekcii do walki z alkoholizmem Państw. Na-. 
również komisię do sprawy zastosowania silników Diesel'a ; czelnej Rady Zdrowia. Referat, *poświęcony zagadnieniu 


Drugą zmianą, jaką wysuwa Aeroklub Rzpltej, to zasa- 


'— WALKA Z ALKOHOLIZMEM 


w ruchu autobusowym: : 
— OBNIŻENIE CZYNSZU 
JOWE 


ZA MIESZKANIA 'KOLE- 


szu za mieszkania służbowe, z których korzystają praco- 
wnicy kolejowi. Projekt Ministerium zdąża w kierunku 
obniżenia czynszu mniej więcej o 15%. Obniżenie to ma 
na celu dostosowanie wysokości komornego do: obecnej 
konjunktury gospodarczej. 

— KSIĄŻECZKI BILETOWE DLA PRACOWNIKÓW 
KOLEJOWYCH | 

Min. komunikacji opracowuje obecnie projekt wpro- 
wadzenia t. zw. książeczek biletowych dla pracowników 
polskich kolei państwowych i ich rodzin. 

Wprowadzenie tego rodzaju książeczek stanowiłoby 


rzy nie potrzebowaliby każdorazowo starać się o uzyska- 


nie bezpłatnych biletów. Jednocześnie wprowadzenie ksią- . 


żeczek biletowych odciążyłoby. w znacznym stopniu; dzia= | Administracyjnego p. Piętak, 


ły biletowe poszczególnych dyrekcyj kolejowych. 


MIEJSKIE NIA Pa 
— AKCJA O OBNIŻENIE CEN WĘGLA W WAR-. 
WIE 

zę w przewodnictwem wojewody Wł. Jaroszewicza od- 

była się w komisariacie rządu m. st.. Warszawy konfe- 

rencja z udziałem przedstawicieli . zainteresowanych orga- 
nizacyj handlowych i kupieckich. Dyskusja ujawniła, że 
mimo stosunkowo niskich cen węgla w sprzedaży hurto- 
wej i wielkich zapasów w składach, w sprzedaży detalicz- 
nej ceny nie mogą być utrzymane na odpowiednio niskim 
poziomie z powodu istnienia licznych pośredników pomię- 
dzy hurtownikami i detalistami. | 

W wyniku obrad powołano ściślejszy komitet, który 
opracuje wytyczne dla akcji uporządkowania stosunków 
na rynku węglowym w Warszawie z tem, że jednocześnie 
poczynione będą starania o zorganizowanie, w porozumie- 
niu z Izbą Przemysłowo-Handłową, komisji notowań cen 
węgla. 

— OTWARCIE SALONU ZIMOWEGO W I. P. S. 

W sobotę odbyło się w 'salonach Instytutu Propagan- 
dy Sztuki uroczyste otwarcie Salonu Zimowego. Otwar- 
cia wystawy dokonał minister Jędrzejewicz. Na otwar- 
ciu wystawy obecni byli m. innemi członkowie Rady In- 
stytutu, przedstawiciele dyplomacji z posłem iugosłowiań- 

"kim Lazareviczem, nacz. wydz. sztuki w Min, Oświaty p. 

4awistowski, szereg wyższych urzędników M. S. Z. o- 

mz liczne rzesze artystów i publiczności ze sfer kultural- 

no-artystycznych i towarzyskich stolicy. 
— BADANIE SIŁY WSTRZĄSÓW RUCHU ULICZ- 

NEGO l 
Związek Miast zajmuje się obecnie sprawą badania si- 

ły wstrząsów, spowodowanych ruchem ulicznym w więk- 

szych miastach, przedewszystkiem w Warszawie, za po- 
mocą specjalnego aparatu rejestracyjnego. Wynik odpo- 

«wiednich studjów ma być przedstawiony władzom z pro- 

śbą o wydanie ewentualnych zarządzeń. 


` 


wykładów z zakresu alkohologii w szkolnictwie wygłosił 
dr. Bronisław Duchowicz ze Lwowa. W wyniku obrad 
uchwalono szereg wniosków z zakresu szkolnictwa, walki 


lotów kategorii ciężkiej. Zreszą na tegoroczne zawody 
Challenge zgłoszono znikomą ilość samolotów kategorii 
l-ej, i jeden tylko z tych samoloów ukończył zawody. 

Powyższe propozycje zmian, jako dotyczące regula- 
minu zasadniczego w Challenge, wymagają rozpatrzeńia i 
zatwierdzenia przez FAI (Międzynarodowy Związek Lot- 
niczy), który dokona tego na swym Zjeździe w Paryżu. 
10 stycznia 1933. Natomiast już opracowanie Regulaminu 
Szczegółowego stanowi wyłączną kompetencję Aeroklybu 
Rzpltej, jako organizatora Challenge de Tourisme Inter- 
national 1934. , 


Z Teatrów 

OPERA. Dziś Akademia żałobna ku czci 64. p. Ga- 
briela Narutowicza, Pierwszego Prezydenta Polski. 

Jutro j w środę wystawiona z przepychem dekoracyj* 
nym przepiękna opera Pucciniego „Turandot* pod dyrek- 
cią T. Mazurkiewicza į w zespole znakomitym z pp. Bojar- 
Przemieniecką, Zmigród-Fedyczkowską,  Gołębiowskim 
Wragą i Majem na czele. 


Min. Komunikacji opracówało projekt obniżenia czyn-'z alkoholizmem, lecznictwa i statystyki. Wnioski te po- 


NARODOWY. Dziś į dni nastepnych „Wesele“ w no- 
wem opracowaniu reżyserskiem dyr. Ludwika Solskiego 
| LETNI. Dziś powtórzenie premiery pod kier. reży* 
serskim dyr. Chaberskiego komedii 3-aktowej Harry'ego 
| Jenkinsa „Kobieta į szmaragd“ z Jadwigą Smosarską, 
' Tad. Wesołowskim, J. Kurnakowiczem. Walterem. Sawa- 


j Przedstawienie WwW Łazienkach [nem Ranackim, Tomasikiem. 


NOWY. Dziś į jutro grana będzie głośna komedia Ja- 


stanowiono przedłożyć odpowiednim władzom państwo- 
| wym. 


Wczoraj, o godzinie 5-ej popoł., staraniem „Komitetu 
dożywiania biednych dzieci przy gabinecie woiskowym | 


| Prezydenta Rzplitei* odbyło się w teatrze Starej Poma- 


rańczarni w Łazienkach przedstawienie, które zaszczycił 


s swą obecnością Pan Prezydent Rzplitej, przybyły w oto” 
'czeniu domu wciskowego i cywilnego. Pozatem byli obec- 


wielkie udogodnienie dla pracowników. kolejowych, wagi ni członkowie korpusu dyplomatycznego z ambasadorem 


Stanów Ziedn. p. Łaminot Belinem j ambasadorem włos- 


kim, p. Bastianinim, pierwszy prezes Naiwyższego Trybu- | | 


wice”minister Spraw 
Wojskowych gen. Fabrycy, szef sztabu generalnego gen. 
Gąsiorowski, przedstawiciele władz woiskowych i pań- 
stwowych oraz zaproszeni goście. W przedstawieniu, do- 
chód z którego przeznaczony został na zasilenie funduszu 
na zakup ciepłej odzieży dla biednych dzieci, wzięli udział 
wybitni artyści scen polskich. 


| 
Echa samobójstwa !we:tora Uniwersytetu 

Przed tygodniem, jak donosił „Dzień Polski“ popełnił 
samobójstwo zasłużony kwestor Uniwersytetu Warszaw. | 
skiego $: p. Wagner. Przeprowadzone obecnie śledztwo 
ustaliło przyczyny, które skłoniły kwestora do tego. tra- 
gicznego kroku. Mianowicie, w kwesturze pracował. w 
charakterze rachmistrza Franciszek Bubicki, który przy- 
właszczył sobie 8 tys, zł. Po stwierdzeniu defraudacji 
Wagner pożyczył brakującą sumę i wniósł do kasy, od 
Bubickiego zaś wziął piśmienne przyznanie się do defrau- 
dacii i zapewnienie zwrotu pieniędzy. 
nie zwrócił. Zawiadomione władze uniwersyteckie stwier- 
dziły, że Bubicki popełnił jeszcze szereg innych defrau- 
dacyj. Czując się moralnie odpowiedzialnym za podwład- 
nego, Wagner pod wpływem silnej depresji popełnił samo- 
bójstwo. 


NHekrnle"s'a 

Marja Kiedrzyńska, lat 56. Pogrzeb odbył się na Po-| 
wązkach dn. 19 b. m. 

Anna ze Skarżyńskich Kossecka, Pogrzeb odbędzie 
się na Powązkach po nabożeństwie w kościele św. Karola 
Boromeusza. ; 

Zofia z Wnorowskich Tabaczyńska, lat 27. Pogrzeb 
odbędzie się dn. 20 b. m. na Powązkach po nabożeństwie | 
w kaplicy szpitala Ujazdowskiego. ! 


Bubicki pieniędzy ` 


kuba Deva a w przekładzie J. A. Hertza „Mademolselle" 

POLSKI. Dziś i codziennie operetka „Niētoperz“ 

ARTYSTÓW. Dziś i dni następnych głośna 
sztuka A. Tołstoja į Szczegolewa p. t. „Rasputin* 
(Spisek Carowei), Sztuka ta przedstawia niezmiernie cie- 
kawe stosunki, jakie panowały w ostatnich latach panowa* 
nia Mikołaja II na dworze carskim.  Obsadę ‘tej 
nowości tworzą pp.: Halska, Horecka, Plucińska, Rele- 

wicz-Ziembińska, Skrobecka, Chmielewski, Boelke, Ki- 
jowski, T. Frenkiel į in. 

ATENEUM. Dziś świetna sztuka K., Zuckmaiera p, t. 
„Kapitan: z Koepenick* z Jaraczem w roli tytułowej. 

„BANDA“ — Teatr Mały. Ostatnie dni znakomitego 
programu „Jarmark śmiechu“. W czwartek premiera p. t: 
„Serce naoścież" z udziałem J. Romanówny, M. Zimińskiej, 
Z, Halamy, I. Syma, F. Parnela oraz całego stałego zespo- 
łu Bandy. 

„MORSKIE OKO". Dziś į codziennie rewia w 3% 
obrazach p. t. „Brawo! Bis“. 

TEATR „8 m. 30“ (ul, Mokotowska 73). Codziennie cie. 
sząca się niesłabnącem powodzeniem operetka Stolza „Pep- 
pina“ (adaptacij J. Krzewińskiego i Ł. Brodzińskiego). 

TEATR KAMERALNY. Dziś i codziennie „Dziewczę” 
ta w mundurkach“. w reżyserii Zofii Modrzewskiej. i 

„WESOŁY TEATR". Dziś į codziennie o g. 7 m. 15 
i 9 m. 30 operetka - rewia p. t. „Tango j miłość”. 


Z KONSERWATORJUM. We wtorek, 20 b. m. odbę* 
dzie się recital skrzypcowy znakomitego skrzypka belgii- 
skiego prof. Konserwatorium królewskiego w Liege Hec- 
tora Clokers'a, który przy akompaniamencie Charles van 
Lanckera wykona urozmaicony į ciekawy program, zło- 
żony z” utworów  Vitalitego, Corelli'ego, Beethovena, 


„Chausson'a, Sant Seansa į Vieuxtemps'a. 


CYRK. Nowy program grudniowy.  Fenomenalny 
szympans : Mister Dżek į 16 wielkich atrakcyj. Dziś dwa 


przedstawienia. 


Repertuar kinoteatrów 
Apollo — „Pieśń nocy*. 


Atlantic — „Bezdomni“. 
.  Filharmonja — Rasputin“. 
Capitol — „Komenda serc". 
Casino — „100 metrów miłości". 
Colosseum — „Biały ślad“. i 
Europa — „Blond Venus“. a 


Majestic — „Kiki“. 

Hollywood — „Dziecko ulicy“. 
Światowid — „Na rozkaz kobiety“. 
Palace — „Olimpiada Miłości". 
Pan -— „Pod fałszywą flagą“. 
Stylowy — „Czemp”. 
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Ulgi w snłacie daniny leśnej 


W zakresie ulg podatkowych dla rolnictwa należy pod- 

kreślić nowe rozporządzenie ministra Skarbu o ulgach 
"w spłacie daniny leśnej. Rozporządzenie to jest uzupełnie- 
'niem wydanych poprzednio ulg podatkowych, które zostają 
w ten sposób rozszerzone na tak ważną dziedzinę produk- 
cji rolnej, jak leśniotwo, a znajdującą się w tak niezmiernie | 
trudnej sytuacji gospodarczej. 


ODW P Z TEŃ POSEN TO zr de toe POLSKE, 


zdawczym bez zmiany 8.925 i 8.929. 


8,93, dolary złote obniżyły się z 9.02 na 8.94, a ruble złote 
z 471 na 4,61. Tak poważne wahania Hlumaczą się tem, że 
pierwotnie spekulanci w przewidywaniu zapłacenia przez 


| Polskę raty grudniowej, liczyli się ze znacznem zapotrze- 
| bowanem dolarów i złota. Kiedy jednak ukazała się wia- 


Rozporządzenie przyznaje płatnikom daniny b | 'domość, że spłata grudniowa nie będzie uskuteczniona, po- 


kórzy do dn 31 b. m. uskutecznią dobrowolnie wpłaty ma | 
poczet zaległości, bonifikaty w wys 50 proc. wpłaconej Su- 
my zarówno przytem od wpłat oraz od sumy zbonifiko- 
wanej nie będą pobierane odsetki za zwłokę za cały czas od 
chwili powstania zaległości do dnia jej zapłacenia. Rozpo- 
rządzenie zezwala na wycofanie oświadczenia o oddawaniu 
drzewa w naturze, zamiast wymierzonego ekwiwalentu pie- 
niężnego daniny. W tym wypadku jednak wymagana jest 
'zgoda właściwego wojewody. Zaległości daniny lasowej 
objęte omawianem rozporządzeniem, dotyczą zarówno da- 
niny płatnej w ekwiwalencie gotówkowym, jak i należno” 
ści wymikających z postanowień ustawy z 23 roku © po- 
borze daniny lasowej na cele odbudowy kraju. 


Rynek akcyj i walut 


Najważniejszem wydarzeniem okresu sprawozdawcze- 
go była odmowa płacenia raty grudniowej długów wojen- 


| daż banknotów amerykańskich i złota silnie wzrosła, Co 
| spowodowało obniżenie się kursu. Na wiadomość o odmow- 
| mel odpowiedzi Ameryki na drugą notę polską, dolary pa- 
| pierowe skoczyły znowu na 8.97, a złote na 9.02. 


W dziale dewiz europejskich zwyżkował Londyn i 
Amsterdam. Czerwońce sowieckie były w dużem zaofia- 


rowaniu po kursie 15 centów. A. Z. W, 


„Muzykalny szyper” 


Jedną z bardziej znanych postaci w Afryce Południo- 
wej jest Szwed z pochodzenia, zwany popularnie „muzy- 
kalnym szyprem”. Nazwisko jego brzmi kapitan vin Zweig- 
bergk; jest on równocześnie kupcem, żeglarzem i muzy- 
kiem. 

Zweigbergk przybył do Afryki około 60 lat temu. Po 


pewnym czasie nabył on mały żaglowiec „Venita“, zao- 


nych ze strony Francji, Belgji i kilku innych państw. Giel- | patrzył w różne towary i wyruszył wraz z żoną i dziećmi 


dy świata przyjęły to oświadczenie rozmaicie, niektóre į 


w świat. Będąc ogromnie muzykalnym, nauczył każdego 


19 grudnia 1932 r. 


zareagowały zniżką, inne zwyżką. Natomiast zapłata raty 4 sda swej załogi gry na jakimś instrumencie. „Venita“ 
przez Anzlję, Włochy, Czechosłowację etc. przeszła na” | stała się pływającą orkiestrą i zyskiwała wielką popular- 
gót bez wrażenia, ponieważ nie stanowiła żadnej niesPO- | ność we wszystkich portach, w których się zatrzymywała. 
dzianki i została już w poprzednim tygodniu przez giełdy | Kapitan von Zweigbergk wraz ze swą wesołą załogą przyj- 


zdyskontowana. 


Ustąpienie gabinetu Herriota i nieudała misja utworze- : 


nia rządu przez Chautempsa znalazły również dość silny 


mowani byli wszędzie z otwartemi rękami i przy akom- 
panjamencie muzyki handel rozwijał się znakomicie. 


Ostatnio „muzykalny szyper”, który stał się jedną z 


oddźwięk na rynkach pieniężnych, zwłaszcza, że dymisja najbardziej popularnych i ogólnie lubianych postaci Afryki 


wywołana była megatywnem ustosunkowaniem się parla- 
mentu francuskiego w kwestji długów. 

Bardzo dodatnio oddziaływała na ziełdy światowe sil- 
na zwyżka funta, niekorzystnie natomiast odbiła się na ten- 
dencji rynków akcyjnych dalsza silna zniżka cen na ryn- 
kach towarowych, w szczególności zbożowych, surowców 
włókienniczych, metali, kauczuku, cukru jakoteż niektórych 
artykułów kolonialnych. 

Wiadomość o niepłaceniu Francji wywołała na giel- 
dzie nowojorskiej ogólną depresję. Pożyczki polskie mia- 
ty tendencję zniżkową. W dniu 15 b. m, notowano (w na- | 
wiasach cyfry z 9 b. m.): 8 proc. Poż Dillona 58.8774 
(57,50), 7 proc Poż. Stab. 53 (53), 6 proc. Poż, Dol. 54.50, 
(55), 7 proc. Poż. m. Warszawy 39 (38,50), 7 proc. Poż. 
Śląska 41,87% (40,62). 

Giełda londyńska wykazywała usposobienie mocne. 
Zarówno gotowość zapłacenia raty grudniowej przez An- 
zlję, jakoteż odmowa Francji wywołały zwyżkę notowań, 
która przybrała większe jeszcze rozmiary naskutek 
wzmocnienia się funta. Giełda paryska osłabiła się nato- 
miast w związku z przesileniem gabinerowem. Szczególnie 
silnym wahaniom ulegały renty państwowe. Giełda berliń- 
ska wykazywała nastrój mocniejszy, co przypisać należy 
głównie pewnemu uspokojeniu w polityce wewnętrznej 
Rzeszy. Mowa programowa kanclerza Schleichera oce- 
niona została przez sfery giełdowe korzystnie. Na giełdzie 
wiedeńskiej panowała tendencja słaba, przy obrotach mini- 
malnych. 

Giełda warszawska stała w tygodniu ubiegłym pod 
znakiem silnej zniżki papierów procentowych, wywołanej 
wiadomością o zgłoszeniu do Sejmu rządowego projektu 
o konwersji kredytów długoterminowych. Baissa objyła nie- 
mal wszystkie listy zastawne, zarówno ziemskie, jak i 
miejskie, zwłaszcza te, które oprocentowane są powyżej 
5 proc., obligacje, oraz niektóre pożyczki państwowe. 
Szczególnie silnie ucierpiały 8 proc. listy Zastawne m. 
Warszawy i m Łodzi. 

Obroty na rynku akcyj były w dalszym ciągu małe, 
kursy utrzymane Notowano (pierwsza cyfra z 10, druga 
z 17 b, m.): akcje: Bank Polski 86/4 — 86%, Spicss 33 — 
35, Norblin 32, Ostrowiec 26.50, Warszawski Cukier 15.25; 
papiery procentowe: 3 proc. Pożyczka Budowlana 39,25 — 
38, 4 proc. Poż. Inwest. 99,50 — 97, 4 proc. Poż. Dolarowa 
52,75 — 52,25, 5 proc. Poż. Korwers. 40 — 40, 6 proc. Poż. 
„Dol. 57,25 — 54, 7 proc. Poż, Stab. 54,75 — 51,75, 4% proc. 
L. Z. Ziemskie 35,75 — 33,75, 8 proc. T. K. m. Warszawy 
55 — 43, 8 proc. T. K. m. Łodzi 52,25 — 43. 

Zapotrzebowanie na dewizy zagraniczne utrzymało się 
w granicach poprzedniego tygodnia. Cały przydział usku- 
teczniał prawie wyłącznie Bank Polski. 

Czeki i kabel N.-Jork notowano w okresie sprawo- 


Południowej, obchodził złote wesele, otrzymując ze wszy- 
stkich stron życzenia i powinszowania, 


Filmia 
„Olimpjada mitości“, (PALACE) 


Natomiast dużym wa: 
haniom ulegał (na rynku prywatnym), kurs banknotów 
dolarowych i złota. Dolary, które od końca poprzedniego 
tygodnia silnie zwyżkowały dochodząc do 8.96, a nawet 
8,97 zł, spadły u schyłku tygodnia sprawozdawczego dO | planuje w wieczór wigilijny transnitowanie reportażu radjo- 


Nr. 350 


Radjo 


PRÓBA TRANSMISJI RADJOWEJ Z BETLEEM 
„Reichspost* donosi, iż niemiecka Rundfunkgesellschaft 


wego z Betleemu i wysłała w tym celu pewnego inżyniera 
do Palestyny hy zbadał on techniczne możliwości uskutecz- 
nienia tego rlanu. Zamierzono umieścić w kościele w Betleem 
kilka mikrofonów, połączonych specjalnym przewodem z urzę- 
dem telefonicznym w Betleem. Stąd drozą telefoniczną repor- 
taż dostałby się do Kairu, gdzie znajduje się bardzo dobra 
stacja nadaweza, któraby zkolei podała reportaż do Europy 
i Ameryki, Okazało się jednak, że kable telefoniczne w Be- 
tleem nie nadaig się do tego celu. Szereg innych projektów 
okazał się również niemożliwy do uskutecznienis, bądź ze 
względów technicznych, bądź też ze względu na zbyt wyso- 
kie koszta, 

Ostatecznie postanowiono zainstalować w Betleem mały 
aparat nadawczy, który transmitować będzie mszę św. do 
do Kairu, skąd zostanie podana dalej do Europy i Ameryki. 
Próby nad zbadaniem możliwości wykonania technicznego 
tego planu są w toku. 


DYSKUSJA LITERACKA 
Dnia 21 b. m. będą mogli radjosłuchacze wziąć udział w 
dyskusji literackiej, zapoczątkowanej niedawno przez radjo, 
PP. Marja Kuncewiczowa i Wanda Melcer-Sztekkerowa spot- 
kają się przed mikrofonem, aby podzielić się znpatrywania- 
mi, na temat „źródeł naszego romansu psychologicznego”. 


ODCZYTY I FELJETONY 
W czwartek 22 b. m. o podz. 16.10 cr. Bernard Blumen- 
strah w swyn odczycie p. t. „Wynalazki a dobrobyt" roz- 
waży, jaki wpłyv na dobrobyt ogólny ma rorwól wynalaz- 
ków, pociągających za sobą nietylko ofiary, lecz i zapotrze- 
bowania na nowe, wyspecyfikowane siły robocze. 


O godz. 19.30 tematem audycji radiowej hędzie nowela 
niedościgłego obserwatora życia zwierząt i smutków i niedo- 
li chłopskiej, Adolfa Dygasińskiego, Opowiadanie to odmalu=> 
je „Wigilję w Su peragnii. 


CZWARTEK 

22 grudnia 
12.10 — Płyty. 15.25 — Płyty. 15.35 — W pogoni za 
uśmiechem. 15.50 — Płyty. 16.25 — Lekcja francuskie- 


16.40 — „Wynalazki a dobrobyt“ — dr. B. Blumen- 
17.00 — Płyty. 


go. 


strauch. 17.40 — „Książki gwiazdkowe". 


F ań 00 — Muzyka lekka z rest. „Cristal“. 19.20 — „Komu“ 
ilm dla amatorów sortu. |nikat Roln. Min. Roln. ; Ref. Roln“. 19.30 — „Wigilja w; 
Prosty w swej strukturze, zresztą nieraz już wyZy* | Superagnij* — SES HRY R. Dygasińskiego. 19.45 — 


strza cyklistów i narzeczonej jego Jeanette Fernay, 

Przebieg akcji, który niepozbawiony jest emocionu- 
jących momentów wzbudza na widowni zainteresowanie 
i napięcie. 

Dużą zaletą filmu jest zwięzłość efektowna odtworzo- 
nych scen i utrzymanie dobrego tempa. Techniczna stro- 
na jest również bez zarzutu. Projekcje dobre, aparatura 
dyskretna. 

Nadprogram — tygodnik dźwiękowy P, A. T.a i ilu- 
stracje muzyczne na tle cudownych zdjęć wodotrysków. 

El. 


A Ze sportu 


NOWY TRENER. NORWESKI NARCIARZY 


Sprowadzony z Norwegii trener Pol. Zw. Narciarskie- 
go, Carl Tonter, rozpoczął już, po przybyciu do Zakopa- 
nego, swoje prace. Trening z miejscowymi zawodnikami 
już się rozpoczął. Specialną opieką otoczy Tonter na- 
szych reprezentacyjnych narciarzy, którzy brać będą u- 
dział w wielkich zawodach FIS w Innsbrucku. 


REWJA BERLIŃSKA W KATOWICACH 

Na święta Bożego Narodzenia, 25 i 26 b. m. przy- 
jeżdża do Katowic słynna rewia niemiecka BSCB Berlin, 
która popisywać się będzie na sztucznym torze katowic- 
kim. Gwiazdą rewji jest Ola Schwert, łyżwiarska mi- 
strzyni Zakopanego. W rewji biorą pozatem udział zna- 
nomici łyżwiarze niemieccy i młodzież w wieku 9 — 15 
lat. 


Ruch wydawn'czy 
„GŁOS SĄDOWNICTWA” 


Ukazał się w druku Nr. 12 „Głosu Sądownictwa", 
miesięcznika poświęconego zagadnieniom społeczno-praw- 
nym i zawodowym. Na treść zeszytu grudniowego skła- 
da się szereg fachowych artykułów, obszerny dział kroniki 
krajowej i zagranicznej oraz, jak zwykle, dodatek p. t. 
„Młody prawnik*, 


skany temat nabiera dużego powabu i blasku dzięki umie- 
jetnej reżyserji i dobrej grze Alberta Prejean'a w roli mi- 


Prasowy Dz. Radiowy. 20.00 — Muzyka lekka pod dyr. 
St. Nawrota, M. Kaupe (sopr.). 21.30 — Słuchowisko p. ti 
„Ligia“ podług Slenklewicza. 22.15 — Muzyka taneczna 
Z „Qastronomii”. 


Program dzisiejszy podaliśmy w nr 317 z dn. 16 b. m. 


GIEŁDA WARSZAWSKA 


NOTOWANIA URZĘDOWE z dn. 17.12 
WALUTY 


Belyja 123.65, Szwajcarja 171.80, Londyn 
29.54, Nowy Jork 8.925, Paryż 34.85, Gdańsk 
173.35. 

W obrotach prywatnych płacono za 1 rubla 
złotego 4.674 zł. 


PAPIERY PROCENTOWE 


3 proc. Poż. Prem. Bud. 38.—, 4 proc. Poż. 
Inw. 97, 4 proc. Poż. Dol. 52—52.25, 8 proc. L. Z, 
B-ku Roln. —.—, 8 proc. L, Z. B-ku G. K. ——, 
7 proc. L. Z. B-ku Roln, —.—, 7 proc. L. Z. B-ku 
G. K. —, 5 proc. Państw, Poż. Konw. 40, 6 proc. 
Poż. Dol. 54, 7 proc. Poż. Stab. 52. 50—51—51. 75, 
8 proc. Miejskie zł. 41.50 — 43.25 — 43, 10 proc. 
L. Z. m. Siedlec 38. 


AKCJE 
Bank Polski 86.50, Lilpop 11. 


Tendencja dla dewiz mocniejsza, dla papierów 
procentowych — słabsza, dla listów zastawnych 
— zwyżkowa. 
OO 

rolny, bilansista, 


traktor tróiski- 
Buchalter samotny, rutyna, Ubocarnia, bowiec, prawie 
biegły, sumiennv, poszukuje | nowe, tanio. Marszałkowska | 
stanowiska do owies ronepo Ossowska. 97000, 4580 
i przemysłowego. Wymagania sume hipotecza 
vima. Łaskawe zgłoszenia Sarzedam peye hppa 
„Dzień Polski* pod „Buchal- | cą zechce zwrócić się telef. 
ter“, 4577.__|9.46-46, Miehalska, 4583 
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OGLOSZENIA: Za wiersz milim, szerokości szpaity redu W təkś0ləe 60 gr, rekiamy 40 gr, nekrologi do 80 mm. 20 gr, do 180 mm. 40 gr. wyżej 
REA PR a e CARA WZA NE 


80 gr. 


Zwyczajne (6 ezp.) 16 gr. tabel. 
wyraz 6 gr. O©gioszenia fantazyjne i firm aagranioznych o 100 proo. drożej. 


I cyfrowe (6 szpait) 88 gr. Drobne 


OPŁATA POCZTOWA UISZCZONA RYCZAŁTEM 


PRENUMERATA: 


W pi e agahan a odnoszeniem 
domu oraz na prowinoji 


miesięcznie zł. 5. 


Zagranicą m'es zł. 10. 
Zmiana adresu 80 gr. 


za Wyraz 15 gr. Posady | prace (poszukiwane) sa 


Za terminowy druk ogłoszeń admin. nie odpowiada 


P. K. O. Nr. 8575 


KONTO 
CZEKOWE 


Wyd: POL. POWSZ, SP. WYD. 


Drukowano w „Drukarni Mazowieckiel*, 


Szpitalna 1. 


Redaktor odpowiedzialny: STEFAN GOSTOMSKI 


